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ragiczne samobójstwo abrykanta łódzkiego. 
Wystrzałem z rewolweru w usta pozbawił się życia. 

Samobójca zostawił trzy listy, które nie mogą jednak, rozproszyć mroków, spowitycb 
wokół krwawej tajemnicy. 

Dziś o godzinie lO-ej zrana został 
"Express" zawiadomiony o tragkznym 
samobójstwie 

fabrykanta łódzkiego, p. Brauna, 

W biurze fabryki przy ulicy Senkiewi-
cza 3-5. . 

Natychmiast po otrzymaniu tej wia
domościreporter "Expressu" udał si~ 
na tuieisce wypadku.. 

Po tragicznej nocy. 
Na obszernem podw6rzu oomu przy 

ulicy Sienkiewicza 3-5 prócz murów 
frontowych, w których mieści się powia 
towa komenda uzu.pelniteń, towarrytStwo 
kOllliwojater6w i klub szachistów w głę 
bi stoją gmachy fabrycz.ne, należące 

do fitmy "Braun' l Hurewicz". 
Na podwórzu na. lewo od bramy 

wznosi się budynek parterowy, w któ
rym mieści się biuro fabryczne tejże 
firmy, zatrudniające buchaltera i kilku 
biuralist6w. 

Biuro składa się z kilku pok-oi, nała
dowanych odpadkami przędzy oraz z 
gabinetu. dla s%efa i spółpracowników. 

Z korytarza na prawo prowadzą 
drzwi do pokoju buchaltera, 

gdzie Braun popełnił właśnie samobój
stwo. 

Okno z tego pokoju wychodzi na po 
dwórze, gdzie w ciągu całej nocy pilnUje 
porząd1ku nocny st.rót. 

Za biurem wznoszą się budynki fa
bryczne, w których praca wre w ciągu 
eałego tyg,odnia bez; przerwy. 

W chwili, gdy reporter "Expressu" 
wchodzi na podwórze przed biurem sŁoi 
tłum ludzi, tywo omawiaJących tragi<:z
ny wypadek. który miał miejsce w hiu
rze ubiegłe; nocy. 

Kilka zapłakanyeh kobiet (prawdo .. 
podobnie robotnice tel fabryki) opowia .. 
dają o szlachetności i za.letach tragicznie 
Wtarł ego fabrykanta: 
~ Tą.ki dobry człowiek... Taki s~la 

chetny.... Nikomu nawet złelfo słowa 
nie powied~ł... Szk"da tllkiego ęzło
włęka... Szkoda ... 

w pokoju śmierci. 
Zawiadomiony o wypadku urząd śled 

czy wysłał v{YwiadowPĆ)w na mi~jsce 
wypadku w celu dokonania 

wstępnego doohodzenia. 

skierowana jest w stronę SU!fitu... przez 
zaciśnięte zęby sączy się zwolna za
krzepła krew. 

Samobójca sb-relil sobie prosto w 
usta i poniósł śmierć na miejscu. 

Na biurku znaleziono listy pisane 
przez p. Brauna w nocy przed popełnie-
niem samO'b6jstwa• . c, j _ \ J • 

Pierwszy list 

zaadresowany Jest do Zony, 

kt6ra mieS7ka w Łodzi przy ul. Wól. 
czańslci.ej, drugi - do brata mieszkają
cego obecnie zagranicą. 

Treść list6w ni~ wyja.śn1a zagadko
wego samobójstwa. 

Bra1U1 w ostatnicli słowacli • tegna 
się ze wszystkimi, 

nłe podaJe feclnałt przyczyny, 

kt6ra skłoniła. go do rozpacZliwego kro
ku odebt-a.nht sobie tycia. 

o godzinie 9-ej rano. 
Pierwszym świadkiem był woiny, 

który przyszedł do biura dziś o godzi
nie dzi.ewiąŁej z rana. 

Ponieważ biuro było zamknięte woź
ny zwrócił się do stróża ()Cnego z za
pytaniem, 

czy p. Braun przyszedł już do pracy. 

Stróż nocny oorrekł, że p. Braun ca
łą noc spędził w biurze i nie wychodził 
wcale na ulicę. 

Poniewd fakt ten wydawał się oby
dwom ' podejrzany, otworzono biuro 
kluczem, który stróż miał zawsze przy 
sobie i obaj weszli do wnętrza. 

Po chwili jednak wybiegli przerą.
teni na podwórze, krzycząc prz.era
tliwie: 

- Zabił się' .. , 
Zbiegli się domownicy i zaalanno .. 

wano natychmiast 7 komisatjM policji. 
Stróż nocny opowiada reporterowi 

"Expresu.u/' :' 
"""l'" Prze~ całą noc choazę PC) podw6-

rzq, (llbo siedzę w bFamie .. ~ :pracuję 
w tem domu jako stróż nocny od dwu-

dziestu kHku Jat... Pana Brauna znałem 
bardzo dobrze ł szanowałem go za Jego 
prawy, szlachetny charakter... Ten 
człowiek był nadzwyczaj dobry, nie u
miał się na nikogo gniewać., ani krzy
czeć ... 

Wczoraj przed zamJtinięclem bramy 

paD Braua wyneclt na ~._ 

Dokąd poszedł - nie wiem... Wrócił 
po upływie godziny... Zawezwał mnie 
do siebie, abym otworzył mu biuro, po-
częm wszedł do swego gabinetu. { rzekł 
do mnie, .te . 

mogę Już odejść i Jestem. mu Diepo
trzebny. 

Wyszedłem więc na podwórze, nie 
przeczuwając nic złego. . 

a gadzime . ej-więcef awuaasteł 
zauwatyłem 

6wJatło w Jego gabinecie. 

Przez ciekawość zajrzałem przez 
okno do wnętrza -

siedział przy biurku i pisał ... 

Nie zwr6ciłem , na to uwagi - sądzi
łem, te zajęły jest pracą. 

Późno w nocy zauważyłem raz jesz 
sze, że w gabinecie pali się światło. 

Zajrzałem po raz cltugi - nikogo 
nie było. 

W pokoju, w kt6ry1D pan Bra1lll po-
pełnił samobóJstwo było zupełnie 
ciemno. 

W ciągu całej nocy. nie słyszałem 
na wet najlżejszego szmeru w biurze. 

'O,opiero zrana, gdy pr~sz.edł woźny 
otworzyliśmy dr:z-wi biura. 

Niepokoi nas spokój panujący w m.ie 
szk4niu, 

Przedew$2'lystki.ent weu1łśmy cło ga~ 
binetu. Pali!." się tam św;.atło - nikogo 
lednak nie było. 

W61:ny wszedJ 4.0 gabinetu , buchal
tera i odrazq pa progu !<rzyk~ąt, 

-,. Zabity! ••• 

K'ęska upałów w New-Jorkuo 
60 osób zmarło od udaru słonecznego, 28 utonęło 

/ w falach rzeki. 
Londyn, 14 lipea, 

i'>OnoSlą z Nowega Yorku: 

W gabinecie Queha}tera przy biurku I 

$iedzi tęgi mężczyzna lat 60-dą ~ od
chyloną w tył głową, Nowa fala straszllwvch l1palć,v na

wiedziła nasze miasto. Około flotudfl 1[; 
upały osia~;nęły kulminar:vjnv ~\\"(li 
f;Un~t Ulice oPllstoszaly. Tu i owdr.i 
"vid'1ć hvto ~,11t1(ll"vch napM nrzytom 
nl'~h przechodniów. 

!,e riud~on. by \v ehlodnych lLl-Iach szu
kać orzeźwienia. 

Mas(')wa 11 . icczka mi~szlwńc-:w ck 
"r.eki nie onyła si~ bez wvpadl~ćv, 
' ,~' "rfci1'1.'ch. \V~znr8.i utonęło podC'.lCJ c 

1r:<l"ieli 28 mieszkańców Nowega Vor· 

tn;JD18iąc W zaciśniętej kurczowo dłoni 
oksydowany brauning. 

Oczy nawpół przymknięte, nogi roz~ 
f(raczone, druga ręka 

&wI$ą bezWładpie ~ porę~zy fotelu. 

Słaa twa.rz. skl'zywlona grymaśnie 

Z g-órq 60 wvpsdk6w ślnierd zanot."\ 
wało prf>zyfljll1n j'loJil'ii. \Vszystkie ? ]'}f 

W0<'111 udaru sfoneez",e~o. 
Kto móv.ł. jech a ł nad merze, na rze · 

~·~T"·"" "~··c-\:i nrz8d I11dE'orolo!ĘiC"zl, 
.. ", .. l~l!kf"~"d k01T',I1i;lf~t. w ktr.\rYi)1 pr7l' 
"irl '1f~. ii "'(-'wrotną. fala upałów bf;'llzic' 
'()'6tkotr'\vała,~ 

Przy zielonym stoliku. 
SąsiącW domu opowf~dajl\ następ~ 

jące szczegcSły:' ~ 

- Duda wczorajszego p. Braun był 
w niezwykle dobrym humorze. Przed 
wieczorem był w domu i: zawiadomił żo~ 
Ilę. że musi wyjść na miasto i wr6ci za 
~ę ... 

P.o za.m.knięciu biura p. Braun udał 
się do klubu szachistów. gdzie gral 

11' pokiera do godziny 6smej ••• 

Nie zdradzał wcale zdenerwowani:... 
Zachowywał się ~pełnie spokojnie 
Po 6emeJ wyszedł z klubu. 
Samobójca. był ołioerem rezerwy ar-

mji austrjacldej. Pozostawił tonę i 
dwuch SJI!l6Wl z: Iktórych starszy ma lat 
osienmaScie. . , 

.Mimo dę.t1ddl warunków ł ogó1ne~ 
stagnacji firma "Bra1U1 i Hurewic" 
nie odczuwała kryzysu gospodarczego. 

Jak zeznaje jeden z biuralistów - na 
firmie nie ciążyły żadne płatności podat
Kowe, tak że samobójstwo z powodu 
trudności finansowYCh jest, o ide można 
n,arazie sądzić, wykluczone" 

Według zeZDań jednego z domowni. 
'k6w o godzinie dwunastej w nocy 
zgasło światło w gabinecie p. Braun~ 
wobec czego należy przypuszczać. że 
samobójstwo zostało dokonane już po 
p6łn0cy. ' 

Tragic~y ten wypadek wywołał w 
mieście wielkie wra:!enie. Tłumy ludzi 
zapełniają bramę domu przy ulicy Sien· 
kiewicza. - ,.\ I ." • 

Tajemnicmść, spowodowana niemo
żliwością ustale.nia przyczyny sam.ob6j
stwa. nadaJe więcej jeszcze grozy tragi
czn.eQlU wypad'kowi. 

Należy mieć nadzieję, że energicznĄ. 

śledztwo, prowadzone przez policję, wy 
każe W dniach naibli'Ż'l!zych, 
dlaczego znany fabrykant łódzki ł p. 
BrauD, wystrzałem z rewolweru ode .. 

brał sobie życie. 

"Patachon" fałszerzem 
50-groszówek. 

z Mysłowic donos·zą nam: 
Policja miejscowa ujęła szajkę fal 

szerzy 50-groszówek z hersztem pata
chQnem ną. czele,. Nazwlsko "Patach on" 
jest pseudonimej11ł a policja stara się u' 
stulić rpawdziw-e jego nazwisko. 

Ów .,Patachon" urządzn fabryczk~ 
w kopalni .,Nlwka", Część urządzenia f 
stemr>Ie wpadły w ręce Qolic.ii. ,.Pata· 
chan" miał przyjechać z CzechosIową.. 
cji. dobraf sobie tutaj kiJku wspólników 
l których jeden zdradził go w policji. 

Szajka ta snrowadi,ita z Warszawy 
kobietę, która była zajęta w państwo
wym urzędzie menniczym. 

Cała szajka została ujęta. Ze wzglę· 
<iil iednak na prowadzone śledztwo, na
zwiska ares~towal~ch są trzymane w 
tajemnicy. ' . 



~ Str. ~-, EXPRESS WIECZORNt 

KlonU miniHra· ica fałszywYCh cze ów i weksli 
I 

który napi~ał komedję Wyrafinowane tricki fałszerzy papierów wartościowych. 
W'la mocy uchwały Izby gmin Banki są bezsilne wobec świetnej organizacji międzynarodowych oszustów. 
czynnym ministrom nie Niemiecki bank państwa posiada wy przeważnie sprytnie, zostaje więc za- czeństwo, wypisywanie atramentem 

wolno uprawiać publicystyki dział, przeznaczony specjalnie do bada- wsze honorowany. sum, stosują inny system. 
Czy odbędzie się premjera sztuki nia ukazujących się falszyv;rych bank no- Wskutek takich v;rypadków zostal} Suma wyraźna słownie na czekacł1 

lorda Birkenheada? tów. Dyrektor tego wydziału wypowia poszkodowane liczne banki niemieckie, na wekslach i innych papierach v;rybija 
. . . . da następujące swoje poglądy w spra- Bankowcy starają się uczynić czek; na jest na maszynach do pisania. 

Wta]e~ru~zem, którym wIerzyć moz wie v;ryrafinowanych oszustw współ- niemoiliwemi do fałszowania. Niektóre 
na. opoWIadaJą pod sekretem, że. podse-, czesnych. Stosuje się specjalną farbę, nie dajĄ firmy trudzą się nad stworzeniem sp e-
kretarz. stąnu dla spr.aw zagran.Icznych, Przewaz'n)'e, mó''')' on, "'rydarzaJ'ą S)'A cą się wywabić, Sumę tę drukuje się W 

.. vv v cjalnych znaków, uniemoiIiwiającyc!J 
lord Blrkenhe. ad napIsał kom.edJ.ę, ostatn)'o często wypadki podrabianl'a ten sposób by zajęła ona całe wyzna-podrabianie, jednakże oszuści umieją za 

. Jeszcze me v;rysch. ły. nalezycIe ostat- czeków, weksli' i innych papierów war czone miejsce tak, ii uniemożliwia się zwyczaj dokładnie interpretować ten za 
me ka~ skryptu, ~ JUZ n~b.y~ sztukę dy tościowych. Tego rodzaju fałszerstwa bieg. Potrafią zdobyć oodpowiedni pa- przez to dopisywanie. 
!ektor. Jednego z naJPowazmeJszeych lon są obecnie częstsze. niż podczas okresu pi er i przystosować się do coraz no- Ludzie myślą ciągle nad różneml 
dyńsklch teatrów. . . . inflaCji. wych pomysłów poszkodowanych firm ~rodkami przeciwdzialającemi oszu-
. Czy więc będZIemy .~leli .u wstcpu Fałszywe czeki największych firm w ten sposób, iż mogą w dalszym ciągu stwom, jednakże w tym samym czasie 
do sezonu jesiennego mlUlstenaIną pr..!- ukazują się teraz wszędzie. Fałszerz uprawiać swój proceder. obmyślają już międzynarodowi oszuści 
mjerę? dba przedewszystkiem o to, by podpis Pomagają jednak inne środki, które nowe zabiegi. 

:VlelkJe to pytanie •. ale w każdym na czeku jaknajbardziej był podobny do obecnie stosują już banki zagranicznt Walka z nimi powadzona jest wszę-
razIe zakrawa cale wydarzenie na sen- podpisu firmy gdyż wie iż w ten spo- chroniąc się przed wyrafinowanymi o- dzie, jednakie częstokroć jest bardz.J 
sacj? pierwszej klasy, bo łat:,,') by~ mo- sób będzie m6gł w łat~ sposób staĆ szustami. Banki te rozumieją niebezpie- trudna. 
że, ze parlament zakaże mimstrowl zd<r się posiadaczem często znacznej sumy. 
bywanie laurów dramaturgicznych. 

Są już tacy, którzy rozstrzygni~cie 
tego zagadnienia przez miarodajne sfe
ry polityczne przesądzają z góry na nie 
korzyść Birkenheada-literata. Powo! llą 
się oni na uchwalę izby gmin, która za
brania czynnym ministrom uprawiania 
publicystyki. 

Podczas rozpraw komisji parlamen
tarnej na ten temat starły się dwa za
sadnicze poglądy, lJedni uznawali pra
wo ministrów do występów publicysty
cznych, uważając, że to uboczne zajęcie 
stanowi może Jedno z głównych źr ',deł 
zarobkowych nJezamożnych człont~ów 

rządu-
Drudzy natomiast uważali, :!e popu

laryzowanie pewnych tez i poglądÓw 
przez autorów, których nazwiska opro
mienione są aureolą rządowego autory
tetu, jest wobec wielkiego wpływu. ja
ki wywiera na szerokie masy angfcl~ka 
prasa, rozchodząca się w miljonach e
gzemplarzy, bądź co bądź niedemi)~-a
tycznym środkiem zaszczepiania, a kh 
wie, czy nie wymuszania, pewnych i1ei 
na opinji publicznej. 

Poza tern uposażenie angielskkh mi
nistrów w wYsokości S tysięcy funtów 
rocznie zupełnie wystarcza, by każt1y 
(Jygnitarz mógł pędzić tycie beztroslll~ 
i zastosowane do godnoścI, Jaką piastuje. 

Ten ostatni pogląd zv;ryciężyl. ·:.;7Z 
może on jednak odnosić się do twórczo
ści ściśle artystyczno-literackiej? 

stawny OJadstone był autorem zr;a
korni tego twórczego przekładu Homera 
a Baliour niepopularnym, ale za to wy· 
'twornym i rozkosznie głębokim feljeto
nistą. 

'A we Franclt swego czasu etemen
t:eau ze swoją chińską sztuką, a Musso· 
lini dzisiaj? 

Będzie więc miał lora Birkęnheau 
silne historyczne podstav;ry GO obron'e
nia swej literackiej postawy, zagrożonej 
przez karjerę portfelową. 

Spór będzie gorący i nie wiaaomo. 
czem zakończy się: premJerą lorda Bir
kenhea'da czy też dymisją wiceministrf ? 

CZY znacie 7198 

Ilmirante MaOlioi? 
jesŁto najurodziwsza 
włoszka, która będzie 
miała za~zczyt prze.d
stawić się Wam jutro 
w kinoteatrze 

Reduta w obrazie p. t, 

Oszustwa czynione są przeważnie 

przez ludzi obeznanych dokładnie z 
praktyczną stroną bankowości i Ol'jen
tUjących się dobrze w orgaąizacji po
szczególnych banków, Ofiarą ich dzia
łalności padają często nietylko banki, 
ale i firmy prywatne. 

Fałszerze ci obeznani są zawsze do 
kładnie z techniką fabryki papieru i '" 
ten sposób udaje się im naśladować, 
często świetnie wprost imitujące, różne 
papiery wartościowe. 

W Dublinie wykryty właśnie ostat
nio całą świetnie skonstruowaną fabry
kę z której oszuści, przeważnie anglicy 
i francuzi, wysyłali do różnych państw 
sfałszowane papiery wartościowe i cze 
ki. 

W Niemczech os'tatnio zaarzaly się 
w bankach następujące oszustwa: 

W licznych bankach dochodziły 00 
skutku tranzakcje walutowe na mniej
sze sumy. Chodziło zwykle o jakie 20, 
30 dolarów. Klijenci nie chcieli pienię
dzy w gotówce, prosząc o czeki dolara 
we na Holandję, Amerykę lub Anglję. 

Banki godzily się na to chętnie przy
puszczając, iż klijenci ci, Jak zv;rykle by 
wa, skorzystają z czeków tych w odpo 
wiednich bankach zagrarucznych. 

Działo się lednak inaczej. 
Oszuści przy pomocy różnych chemi 

kalji. co nie jest rzeczą zbyt trudną, wy 
wabiali z czeków figurujące w nich su
my, by umieścić potym na tem samem 
miejscu znacznJe większe! 

'Jak się bronią banki przea takiemi 
oszustami? 

Tegoż anła, w którym nank wysta
wiają czek na jakiś inny bank, przesy
łają mu jednocześnie awizację. Bez awi 
zacji banki nie realizują żadnych cze
ków. 'Jednakże i na to mają oszuści swo 
je sposoby. Są one bardziej skompliko
wane, ale również, przy ich sprycie i 
zręcznOSCI, przynoszą im dochody. 
Rzecz się dzieje w ten sposób: Otwie
rają sobie konta w jednym lub kilku 
bankach. Pewnego dnia żądają wysta
wienia im dwóch czeków jednego na ja 
kąś niską sumę, a drugiego na znacznie 
v;ryższą. Oba te czeki zostają natych
miast awizowane, tak, iż wie o tern już 
bank na który zostały wystawione. I 
wówczas robią oszuści takie kombina· 
cje, W czeku na niższą sumę zmienia3ą 
numer na numer drugiego czeku, a 
również zmieniają odpowiednio sumę z 
niższej na wyższą, na którą został wY 
stawiony drugi czek. 

Teraz więc pOSiadają dwa czeki, wv 
stawione na tę samą subę, posiadając(' 
ten sam numer i płatne w tym samym 
banku. 

Pałszywy czek zostaje wysIany za
granicę, gdzie w banku zagranicznym 
jest awizowany, a że jest '.zrobiony· 

A EW H . , 

Salon przyJ~c "kr6la samochod6w" Forda słytltle ze sWlI!go 
skromnego urządzenia. 

W głębi tajemniczego Tybetu. 
Nad gnijącemi w brudzie osiedlami wznosi się miły 

zapach kadzideł. 
w ciągu kilku ~statnich lat udało się 

poszczególnym odważnym jednostkom 
dotrzeć w przebraniu w głąb owinięte-
gQ mgłą tajemnicy Tybetu i od nich to 
otrzymaliśmy szereg wiadomości o ży
ciu i obyczajach mieszkańców owego 
krajU. 

Wielu tybetańczyk6w nie myje się 
wcale przez całe życie. Również miasta 
i wioski są pelne brudu. Pierwsza na
groda za plugastwo należy się bez
sprzecznie tyb-etańskiemu miastu grani
cznemu Pari, które uchodzi za najbru
dniejsze miasto na świecie. Mieszkańcy 
jego wyrzucają wszystkie odpadki i nie 
czystości na ulice. 

Nagromadziło się ich z czasem tyle, 
że jedynie dachy domów przewyższają 
nieco -góry śmiecia, piętrzącego się na 
ulicach. Skutkiem tego domostwa wy
glądają, jak jakieś podziemne budowle. 
i jakkolwiek Pari pogrążone jest głGb.>
ko we własnym brudzie, przecież wy
gląda malowniczo, gdyż z każdego da
chu powiewają święte chorągwie. 

Obok Pari leży pośrodku jeziora mA 
la wysepka, na której pelno jest tych 
świętych chorągwi. Rankiem i wieczo
rem palą tu kadzidło, którego miły za
pach ma odpędzać ~łe demony, a prze
cież zapach jego nie może zdławić gó.· 
rującego nad nim smrodu. 

Koniec "wierzby Napoleona". 
Obalił ją gwałtowny wicher. 

W parku, otaczającym gmach prefek
tury w Wersalu, rosła wspaniala wierz 
ba, zwana "wierzbą Napoleona". 

W r. 1832 oficer marynaI'ki francus
kiej, Drouville. przepływając niedaleko 
wyspy św. lieleny, zdołał tam wylądo
wać i z wierzby, rosnącej l1a grobie 
Napoleona, zabrał trzy gałązki, które 
następnie zasadzono we Prancji. WSZy
stkie.trzy przyjęły się i wyrosły w po
tężne drzewa, ale tylko jedno z nich do
chowało sie w Wersalu. 

Z powalonego obecnie drzewa odcię
to gałązki, aby je znowu zasadzić. 

Drouville o mało życiem nic przvpla 
cił swego kultu dla Napoleona, gdyż 
żołnierze angielscy posłali za nim kilka
naście kul. kiedy w łodzi wracał lla sta
tek. 

ac do 6000 łokci kw. po za 
miastem - kupię. Ofert1 
z ukazaniem miejsca, wieI. 
ko§ci i ceny lub .Plac", 
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NiesamowIty dramat jednej nocy - w 7 aktach. 
3 najpotężniejsze indywidualności świata filmowego: ~i '~~~~;:,:~~~ 

Em l Jann;n , ODra V ei t I Werner Kraus 
EMIL JAnnlnGS - 'W roli Kuby Rozpruwacza. kt6ry tak upi6r prz~1adułe bt~ napotkaną kobietę; kt6rego oezy miotają ogllie. a z pe1/:ecnei jego twarry przedera 

zbr0dni4-. dla zbrodni. 
CONRAD VEIDT - w roli trra.na. cara Iwana Grotnego, pławi~eego się w okrucieiUtwaeh. liel~ego wszędzie zniszczenie. 

WERNER KfłAUSS - w roli legendarnego kalifa, który miał 365 żon. 

, 
Specjalnie powiększona orkiestra symfoniczna pod dyr. p. L~ Kantora. 

Sala mechanicznie wentylowana i ozonowana. Ceny miejsc niepodwyiszone. 

Krwa·wy szał obłąkanego. Koluszki są terenem 
operacji złodziejskich. 

N9żem, którym krajał· chleb rozciął • oJcu -;:-

Jak reemigrant z Ameryk, 
zapłacił 2.000 dolarów za 

kilka cukierków. 'straszliwie twarz. 
Wszystko odbyło sl4ł w tempie 

Iście amerykafIskim. Straszna tragedia rozegrała się w małej izdebce ubogiego tkacza. 
Ponura -kagedia 'rozegrała się w ma

tetiokiej iz4ebce na. poddaszu domu nr. 13 
przy ul. .,Jak6ba, gdzie zamieszkiwał bie 
dny tkacz Szmul Srterebard wraz Z' r0-

dziną. 

Najstarszy jeg~ syn 26-letni Mojtesz, 
od dzieciństwa zdradzał' anormalny stan 
umysłowy. 

Z tego powodu niemało kłopotu przy 
prawiał on rodzicom, starającym się, o 
ile tylko p.o:tw.ałały im na. to $kromne 
środki, uleczyć s)'lIla z tej okrutnej cho
roby. 

Łożyli na leczenie me tylko mogIi, 
lec~ za'biegi lekarskie spełzały na ni-
czem. 

Czasami t)1llko w chorym umyśle zja 
wiały się 

błyski pełnej śwadomości, 

Dobrze był zbudowany i .organizm 
miał zdrowy więc wciągnięto go w sze
regi armji. 

Nie długo jednak pozostawał w woj
sku.Choroba umysłowa poczęła się 
szybko rozwijać i po kilku m.iesiąc:ach 
zwolniono go z wojska. 

Powrócił tedy do skr.omnej izdebki 
na poddaszu, i znowu na barki starego 
tkacza spadł wielki ciężar. 

Oclldano po jakimś czasie syna do 
szpltala. w "Kochan6wku", gdzie prze
bywał cztery miesiące. 

Tym razem kuracja dała doskonałe 
wyniki. Młodzieniec powrócił prawie 
zupełnie uków i wesół. 

Zabrał się nawet do pracy, .objąwszy 
stanowisko pomocnika piekat"Skie~o. Pra 
cował w tym fachu z przerwami kilka 
lat, aż wreszcie przed wielkanocą r'b. 

tta.ogół Mojżesz zawsze był ponu:ryr, a znowu poczęła go t.oczyć straszliwa cho 
mgłą zasłonięte oczy zdradzały objawy roba. 
nurtującej go coorOlby umysłowej. Rodzice wyciąbnęli ostatni grosz i od 

. Znała go cała tamtejsza dzielnica. dali syna do zakładu dla umysłowo cho 
Gdy tylko wychodził z domu otaczała go rych. 
ok.oliczna dziatwa, ale o dziwo, nie po· Nie na długo starczyły jednak fun
to, by go jak to cz.ęsto byWa, drażnić. dusze Szwarcbardów. Gdy po miesiącu 
Wręcz przeciwllie _ . dzieci lubiły go 
bardzo. 

trzeba było zapłacić, pieniędzy za- P. 'Józef Kłodowski, robotnik, po po-
brakto. ·wrocie z Ameryki. jechał w dniu wczo-

Zakład aarmo trzymać nie chciał rajszym w południe pociągiem do rodzi. 
więc syna zabrano do domu. ' ny. W.pobliżu Kolusz7~ weszło do jeg? 

. . . przedzIału 2 prZYZWOICIe ubranych męz 
Stan zdrOWIa lego znaczme się po- czyzn i jeden wyciągnąwszy ręce ku p 

gorszył. Napady furii zdarzały się pra- K. zawołoł: 
wie codzień. - Patrzcie państwo! kogo widzę! 

Onegdaj mIody Mojżesz wstał rano ~oć to Jakób - jakże się macie przy ja· 
l , . k Wd' l i b' d" i CIełU? ! z oz a. Zla na s e le o zlez lt- PK' . b' . ć .. . an . me moze sa le przypomme . 

sJadr na okme, patrząc bezmyślme w _ No! nie pamiętacie gdyśmy razem 
dal. W pewnej chwili matka zawołała harowali w Ameryce? - dodaje drugi 
go do śniadania. Młodzieniec podszedł dżentelman. 
do stotu. Wypił kawę, następnie wziął -:- Dalibóg! .nie mogę sobIe przypo· 
nóż W rękę i zaczął krajać sobie chleb. mmeć, ale gdZI~ to bylo, W Nowym 

Jorku, czy W ChICago? 
~agle stanął .... Błędnym w~roklem ~o _ I w jednym i w drugim myśm~ 

WIódł dokoła, pIana wystąpi,la . mu na się widywali bardzo często - ciągną' 
usta. dalej obcy - tylko mój J akóbie bardzo 

Straszny atak furJł. byliście zapracowani. 
Gdy ojciec podbiegł doń. by go u- - Ano tak harował człowiek, aby 

spokoić syn podniósł w górę rękę, w trochę grosza uciułać ... 
- Tak jak i my - wtórują towarzy· 

której trzymał nóż sze podróży - a czy dużo uciułaliście 
I z całych sił uderzył ojca w twarz. Jakóbie? 
Trysnęła krew. Zawezwano pogoto 

wie, które starego Szwarcbarda odwio 
zło do szpitala. 

Syna zaś odwieziono do "Kochanów 
ka". -ag-

- Józef mi na imię - poprawia pan 
Klodowski. 

- Tak, tak przypominamy sobie, ko 
chany nasz Józef 

-- A! panie Józefie dodaje dalej jeg(' 
mość - czy schowaliście wasze dola
ry?! 

,.- I sam djabeł by ich nie znalazł. 

A on 1 Chodził spokojnie pomiędzy 
dziecIakami i bawił -się z niemi Jak ich .. Kwiatki Z bruku wielkomiejskiego. - No ciekawiśmy -- bo my schowa 

1iśmy w skarpetkach. 

rówieśnik, NAGŁY ZGON 
Gorzej bywało w chwilach, kied W składzie węgla przy ulicy Węglo 

fu ,: wej zmarł nagle stróż nocny Maciej Gri 
fJl. gajtis. 1tlłodzieniec dostawał ataków 

Wtedy. PUlną pokrywały się 
jego usta, nerwowe drgawki przeMagały 
po ciele, a z gardła wydobywały się 
chrapliwe dźwięki. 

Sprowadzano go wówczas do domu, 
Iladzili'lwano nań coś w rodzaju kaftana 
bezpieczeństwa i zimnemi okładami 
chłodzono rozpaloną głowę. 

Ataki takie nie trwały zwykle długo. 
Po kilku godzinach młodzieniec wracał 
l ",,·ykle. do normal.n~go stanu. 

Tak przebył swoje dzieciństwo, n. 
My sŁar się pełnoletnim z.awezwano go 
służ~y wojskowej. 

Było to' w r. 1920, k)edy pod War· 
.łZawą rozgonał b6j. 

Trup zabezpieczono na miejscu, aż 
do zejścia władz sądowo - policyjnych. 

Z GLODU 
41-letnia była posługaczka Antonina 

Dośpiat, żona bezrobotnego (Nowo-Kąt
na nr. 4) w podwórzu domu nr, 62 przy 
ulicy Wólcza6skiej upadla z głodu. 

Lekarz pogotowia po udzieleniu o
fierze głodu pomocy, pozostawił ją na 
miejscu. 

ZACZAD-ZENIE. 
SO-letnia Wanda Rencowa. żona rr

bornika. gotując smołQ w mieszkaniu 
swem prZ~T ulicy Łagie\\:nickie.i Nr. ?t~ 
\I'skutek wadliwego urządze\1ia pieca v
leda zaczadzeniu. 

lawez\yany lekarz po~otowia DrZ\" 
wrócił ją do przytomności. 

NAJECHANY 
l7-letni Leopold Dąbrowski został 

przejechany na ulicy Konstantynow
skiej przez WÓz, wskutek czego uległ o
brażeniom ciała. 

Po dokonaniu poszkodowanemu opa 
trunku, lekarz pogotowia odwiózł go do 
szpitala Poznańskich. skonstatowaw
szy uszkodzenie ciężkie. ' 

PIJANY ZAJĄC 
Robotnik 47-letni Adam Zając, bę

dąc w stanie nietrzeźwym wszczął na 
ulicy KonstantvnO\\iskie.i nr. 70 awantu
rę podczas której ugodzony został tę
pem narzędziem. 

Poszkodowanego opatrzył lekarz po 
gotowia. pozostawiając na miejscu. 

- Ja gdzieindziej ... 
- No ale może papierosa zapalicie. 

panowie, dobre są, kupiłem w Wars.za
wie - zaprasza p. Kłodowski. 

- Ale Józef pozwolI naszych cukiet 
ków. 

Rozmowa coraz bardziej żywa przet 
wata się nagle. Klodowski czując, że gr 
ogarnia nieprzezwyciężona senność. 
chce jeszcze coś powiedzieć, gdy w tetr 
gtowa jakby naciśnięta ciężarem opada 
na piersi - świadomość ma natomiast, 
członki ogarnia bezwlad 

Usnął. Gdy pociąg zbliżył się do Piotr 
kowa p. Kłodowski ocknął się nagle I 

nie ujrzewszy już znajomych z Ameryki 
sięgnął po gumowy pa5 w którym byt 
ukryty cały jego majątek w sumie 2.000 

OSZUSTWO. dolarów. 
. Aresztowano Chaję Kurc ul. 6 Sierp- Niestety, pieniędzy nie znalazł. Zra-

ma 19. k' ' .. '1 na stacji Łódź-F'lbryczna bowaii mu je bandyci, pozbawiając go 
przez. ok· ,.- od waJlouu podawał.;! swvm I całej gotówki, na którą w pocie czota 
znair)mym zwykle bilety peronowe, by przez lat kilkanaście w portach amery-
mogli wyjść ze drworca na ulice, kańskich tlfacowal. . 
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(Wiedeń) mistrz Austrji 
Hakoab wystąpi w następującym składzie: 

• 

o godzinie 6-ej 
po południu -

• 
Scbwarz Elsenhofer Orfinwald Hausler Hemes 

Frled Gutman Pollack 
FABIAN 

• II sac na ł z ruku, Z 
jeżeli nie o tern, że ' bruki nasze są fatalne 

i godne zapadłej dziury prowincjonalnej w jakimś kraiku afrykańskim. 
Co pePlI czas nasze władze miej

stcl1 uważają za. swój święty {)Dowiązek 
przystąpić do t. '&W. prac brukarskich. 
Je<lnakte mimo to, a ~ we.t i niekiedy 
(Ilat$ właśnie bruki nasze są cor ~ 
gorsze. Zabrukowanie ulic Łodzi ciągle 
jeszcze pozostawia wiele do życzenia 
pod względem estetycznym, praktycz
nymi technicznym. 

.' Większość je.zd:ni ;na. ulicach naszego 
!Iliasta znajduje się W stanie f8!talnym, 
nie mówiąc jut o dalszych ulicach bar
dziej oddalonych od centrum, gdzie jezd 
nia przedstawia widok n ajrozpaC2:1iw
SZYJ ~ami i sposobami ułotenia bru 
k-ów przypominający jakieś nędzne mia 

~ 

Jtec:r:ko. 
, Na taki 's.tan nec.zy z.ło!ył() się killia 

~nik6w. a przedewszystkich, je'!eli 
sięgniemy W przeszłość, bezmyślna gos
podarka okupacyjnych władz rosyjskich, 

" I Tylko ulica Piotrkowska brukowana 
była kostką drewnianą, ulice zaś inne, o 
ile były wog61e brukowane, kamieniem 
~olnym. 

.> -Kostka ta na ulicy Piotrkowskiej wy 
!naga ciągłej napraW)'. tak, te aż nazbyt 
ąęsto iesteśmy świadkami, jak w coraz 

W ostatnich czasach na ulicy Cegiel CZ3.SU do czasu, jednakże nie dzieje się 
manej i prez. Narutowicza poczęto ukła to zbyt często, tak, iż są one przeważ
dać drobną kostkę granitową, z której nie w miejscach tych zepsute. 
bruk powinien się utrzymać bez potrze- Aby temu zaradzić należałoby przy-
by remontu przez lat kilkanaście... stąpić d.o zamiany starych szyn tramwa-

Jednakże nie w Łodzi! tOwYch na nowe o dużym profilu i sze-
Kostka granitowa na ulicy prez Na- rokiej podstawie, które nie będą ugi

rutowicza została ułożona w taki spo- nały się pod ciężarem wozów tramwajo
sób, it "naprawY" przechodzą tej ulicy wych. Szyny takie mają wszystkie 
w stan chroniczny. miasta zagraniczne, a ostatnio zaprowa-

Na innych ulicach, a gł6wnie na tych, dziła je również Warszawa. Ponadto 
przez które przechodzi linja tramwaj-o- należałoby również zastosować specjal
wa, bruki psują się ciągle, a wynika to ne kanaliki odprowadzające wodę z row 
z tego powodu, iż ruch tramwajowy od- ków szyn tramwajowych do rynsztoków. 
bywa się na szynach starego typu, które aby uniemożliwić w ten sposób przedo
uginają się pod ciężarem elektrowozów stawanie się wody pod sZyny tramwajo
wyw()łujllc silne faliste drganie bruku. we i podmywanie pod nimi gruntu. 
Przeciskająca się przez powstałe bru Zaprowadzić również winno się no-

ku szczeliny woda dokonywuje reszty. wy spos6w brukowania ulic przeciętych 
Dlatego tet można zauwatyć, że bru linjami tramwajowymi. Między torami i 

ki wzdłuż szyn tramwajowych stale Sięj na jakie 30 cm. od zewnątrz szyn należy 
psują, i aczkolwiek remontuje się je od brukować jez.dnię na piasku, resztę zaś 

MOJE MIrtJATURY. 

Poradnik dla kuracjuszów. 

jezdni w stronę obu chodnik6w tI.DJ.O(> 

tUć cementem. 
W ten sposób wzmocnione części 

jezdni, po których właściwie odbywa 
się ruch kołowy, POwinny trwać bez na 
prawy lat kilkanaście, bruk zaś przy 
torach tramwajowych łatwo będzie, n~ 
rozbierając całej jezdni naprawiać. 

Istnieje jeszcze jeden czynnik powa.t 
nie przyczyniający się do ciągłełgo po
garszania wszystkich bruków. 

Chodzi tu o rzecz na pozór błahą, na 
którą nie zwraca się zazwyczaj uwagi, 
a jednak jest ona bardzo istotna I 

Ostre hacele podków koni wszyst .. 
kich wehikułów, jeżdżących po naszym 
mieście przyczyniają się niepoślednio 

do niszczenia bruków. Gdyby' ich u nas 
nie używano wówczas koszt utrzymania 
i budowy bruków z pewnością zmniej
szyłby się o trzydzieści procentl 

To też kompetentne czynniki winny 
wydać rozporządzenie, zabraniające uży 

wania haceli i nakazać wprowadzenie 
hamulc6w dla wszystkich pojazdów kOD 
nych. 
Kiedyż wreszcie Łódź otrzyma bruki, 

godne nie jakiejś zapadłej mieściny pro 
winclonalnej, lecz półmiljonowego grodu 
przemvsłowe~o. 

t~;innym punkcie, tej najważniejsz;j ar- Henryk W. _ Jeżeli nie mógł się Micia. - Czy szanowna ciocia ła
t~rji. naszego grodu rozpoczyna.,ą się pan przyzwyczaić w ciągu czterech skawej pani poprawiła się w Andrzejo-
,11!.~ brukarsldeu

. tamujące ruch uB- tygodni ~o towarzystwa na Wiś~iowej wie - nie wiemy. P. Wlecz. 
~ na dłutszy okres czasu. Górze, mech pan sprobuje odWIedzać Matka. - Doprawdy, dziwi nas bar- ... "'''m •••••••••••••• 
", ~ 2 razy w tygodniu pierwszą lepszą sale dzo, że córka pani pomimo. iż od dwóch , ł 

t..uica w Łodzi. Gdyby mimo to, nudziło tygodni bawi W tegiestowie, źle wyglą 
"'~ się panu nadal. może par. wyjechać na da i chudnie. Może ona... Czy jest tam 

fl-Ylnra fnoł[IOfonJ- łndll-anbel Rivierę. O pannie Helenie K. W Krasze- chociaż sama ? .. 
Amerykanie piją obficie 

w święto narodowe . 
• r~ ~p Ii~ li uD n ~~r~:cw.°żemy panu udzielić żadnych Poeta. - I?o kKosza .. (Gtwotli śc.isłości 
do. ł · ż d b e na zaznaczamy,. ze osz les o mlejsco- Jeśli pić, to oczywiście w święto na uy a JU o rz zna Jaś. - Grochówkę aostanie pan w wość kuraCYJna, którą panu zalecamy). d 

..... W roku 1380. Każdym pet~sjona~ na żądanie i bez Maturzysta. _ Do Otwocka nie trze ro owe.. . 
A żądania. Co do Szczawnicy, niema żad- ba paszportu zagranicznego. Pomimo zakazu spozycia alkoholu l 

-JjPowszechne było aotychczas mnie- nych obaw - nieprawdą jest, że tam Służąca. _ Jeżeli państwo wyjecha-I surowych kar. jakie z tego powodu na-
manie, że krótkie włosy są wynalaz- karmią wszystkich barszczem szczawio Ii do Krynicy, może pani śmiało wy jeż- klada rząd amerykański na przestęp
klem pań z XX wieku. Tymczasem je- ,;',. vm. dżać codziennie do Rudy PabJ'anickieJ' ców - w dniu święta narodowego a-
d f k' d od'ł' po Grubasowi. - . P'm si~ rl1y;i. Od tego 

en uczony rancus I u OW . Ul, ze - na, ł.ódki. Z tym strażakiem. powin, na I?a- merykan'skiego kronl'kl' Sta"ów Z]'edno-gląd taki jest fałszywy, gdyż krótkie się tyje. Jedź pan lepiej do SPOkOjl;Cj, d k ć t k d _ 1J 

włosy nosiły kobiety l'UŻ w XIV i XV Cichej miejscowości, gdzie niema ko- m ]e na .zerV:'a s osun l, g ~z procz czonych zanotowały kilka tysięcy wy-
b lekarzy, mkt me ma prawa udZIelać pa- .. " . 

wieku. i et. ni porad w sprawach letniego odpo- padków UPICIa Się I wymkłych stąd b6-
~_Oto poaczas robót restauracyjnych Janina K. - Nie wiemy dokąd pan czynku. iek, awantur i wypadków poranienia a 

katedrze w Wymington odkryto sze- Junosza-Stępowski wyjechał na lato. Kupiec. _ Komorników w takowi- nawet śmierci. W dniu tym, jak zanoto
r'eg oryginalnych fresków, wśród któ- Stałemu czytelnikowi. - W Zako- cach niema. wano, skutkiem upicla się zmarło 1250 
rych dwa bardzo interesujące, które panem ceny w pensjonatach są zwykle 
przedstawiały sąd ostateczny i zmar- o 150 procent wyższe od cen, poda- G. H. - To jest tylko taka piosenka osób a 1200 odniosło rany, 
twychwstanie. nych w ogłoszeniach. Prócz tego nale- "Jedź na Mahagonnie i do Afryki..." ' 

. Nieznany malarz używał jako mode- ży na wszelki wypadek doliczyć nastę- Można jechać dokąd się chce. PICiUŁKI PRZECZYSZCZAJĄCE 
li ;'do tych fresków niewątpliwie wspót- pujące wydatki: pościelowe, służebne, Plamiak. - \i\Tątpimy, czy ktoś za- Apteki W, Borowskiego (dawniej Reformac-

b· l t . k t b' W Z Ide) najskuteczniejszy środek orzeciw zabu· czesnych kobiet, co widoczne jest Z u- pogodne, powietrzne, przyjemnościowe, lera na e ms a s are u rama. op- rzenlom tolądkowym u osób dorosłych i u 
biorów ich. przyjazdowe, wyjazdowe, górskie i 0- P?tach prócz Z?żytych, kostj.umów ką- dżieci Poleca apteka W. Borowskiego. War-

-. Tymzcasem większość kobiet na platy nieprzewidziane. W cukierniach Pl~lowych - mc pan me kUPlo tle pana szawa, Al. Jerozolimskie 59. lądać we wszy-
tych obrazach ma krótkie włosy. frcs- zakopiańskich jest bardzo drogo, ale po pomforf!10wan?, albo źle pan slyszał- stkich apteka~~l~~~ao~ aptecznych. 
ki pochodzą Z r. 1380, stanowią tedy dO-, winien pan się starać zjeść jaknajwięk- '!ł Gdansku mema starych portek, tam Plaster- wyniszczający odciski, poleca apteka 
wód, że już .wówczas kobiety nosiły szą ilość ciastek, gdyż wszystko jedno, lJest tylko starv Dort. W. Borowskiego. Warszawa, Aleje Jerozolim-
krótkie włosy, podczas gdy głowy męż do rachunku doliczą panu 75 procent za . Dr. Bolski. skie 59. lądać we wszystkich aptekach 
czyzn uginały się pod zwojami loków. niezjec1zone przysmaki. i składach aptecznych, 4151-4 

C~ny miejsc od 1 zł. 

Dziś po raz ostatni! 

za Wiecznie aktualna tragedja tych, 
którzy żyją kosztem innych ••. 

"DWA ANANASY" 
głośna farsa amerykańska w 2-ch aktach. 

ED 
W roli głównej urocza 

L 
.... 

Ceny miejsc od 1 zl. 
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(unlJnD, ~an~lafl iJwJm towarem 
. grasował w Jugosławji i wywoził młode dziewczęta. 
Trick pewneJ aktorki zgubił sprytnego "kupca" Raszyda Dzafida. 

Z Neusatz, w Jugosławji donoszą. 

te tematem rozmów w tern mIeście jest 
aresztowanie pewnego turka z Macedo 
nji. który zdaje się być głową albo te.~ 
wybitnym członkiem baudy handlarzy 
żywym towarem, zajmującej się, wy
syłaniem bałkańskich pięknoości do Azji 
Mniejszej. 

Przed kilku dniami zjawiła się w tu 
tejszej policji znana aktorka miejscowe 
go teatru i wyczerpująco przedstawila 
swoją znajomość z kupcem Raszyd Dża 
fid Bogowiczem z Ueskiibu. 

Ów Raszyd, przystojny, młody tu
rek, zalecał się do niej we wszelki mo
żliwy sposób. 

Po kilku wzajemnych spotkaniach 
gorąco zaczął jej polecać, a~y wYiecha 'a do Smymy. Tam, przy swej nie
zwyklej piękności, doszłaby - jak m6-
wil turek - wkrótce do bo~actw i wy 
soki ego stanowiska. • 

Ta propozycja wystarczyła, aby 
wzbudzić w aktorce podejrzllwo~ć. 
Chcąc czujność turka uśpić, post<;powa 
ta tak, jakgdyby istotnie zdecydowała 
się już na podróż, a kiedy Raszyd cze
kał na jej decyzję, zawiadomiła o wszy 
stkiem policję. Raszyda areszto,vano i 
trzymano w areszcie, jakkolwiek kiiku 
poważnych kupców starało się o wy
ouszczenłe go na wolną stopę. 

Policja tern mniej skłonna :"yta zgo
(izfć się na to< że otrzymała znów po
cztówkę, pisaną przez Raszyda do ,('
wnej bardzo wykwintnej i pięknej da
my z Neusatz, która sama władzl)m po 
ticyjnym pocztówkę tę dor<;czyt",. 

W pocztówce Raszyd również za~hę 
calową damę, ze względu na jej pięk
ność, aby wyjechała do ~r.:yr·lY i w ter) 
sposób "zabezpieczyła sobIe przy
szłość". 

Ponadto policja otrzymała list anoni 
mowy, którego autorka donosiła jei, że 
Raszyd proponował jej wyjazd z Ues
kubu, skąd obiecał towarzyszyć jej w 
drodze do Konstantynopola, a następnie' 

JULJAN STARSKI. 

do Smyrny, ażeby "zapewnić jej szczę
ście". 

Raszyda oddano w rece belgradz
kiej poliCji, która wkrótce wykryła. że 
znajduje się on w stosunkach z podejr y , 

nem .,biurem" w SkopIje, na czele któ 
rego stoi również podejrzana osoba ni~ 
jakiego Ljubomlra Kimilitza. 

Ponadto wykryto, że Raszy": mial 
w Neusatz bardzo liczne znajomości, a 
wreszcie policja uzyskała dowody, że 

w Ueskiib "pracuje" cała banda bandla 
rzy żywym towarem i że za jej przy
czyną zniknęło już bez wieści w ostat 
nich ~zasach sporo różnych tamte' 
szych ł belgradzkich pIękności. 

Raszyd, który stale podawał się za 
wielkiego kupca z Ueskiibu, nie jest 
jak stwierdzono, w tamtejszych kołach 
kupieckich znany. 

Tresowany kO"'lut Jest nalmUsza zabawkłł ekcentrycznych pociech 
iednego z kr61ów naftowych, Jamesa Kineytha z Filadelfji. 

,;w. e 9 i 

Straszna zbrodnia matki. 
W obecności 9-letniej córeczki, zabija ł2-letniego syna 
Chciała w ten spos6b zdoby~ ubezpieczenie w sumie 16.000 frank6w. 

Wedlug zeznań jego belgradzkich Z Genewy donoszą o niezwykle po-
znajomych. żył w stolicy Jugosławji twornej zbrodni, dokonanej przez nieja-

ni ewa! robotnik ów odmówił więc 00-
puściła się zbrodni sama. • 

ką Moynet, właścicielkę gospodarstwa 
bardzo rozrzutnie i wszystkim opowia- wiejskiego w Illettes. która celem zdo-
dał, że w Smyrnie bardzo łatwo można bYCia ubezpieczenia w sumie 16,000 fr. 
się wzbogacić. Naturalnie przeczy on zabiła w czasie snu swego U-letniego 
stale. jakoby zajmował się handlem ży- syna Emila, w obecności jego 9-letniej 

siostry. 
wyru towarem. Zrobiwszy zamordowanemu chłopcu 
~!Bl~!Bl!Bl1HJ!l3lfł3llBl\Bl\Bl1B!lBllBlŁ8l8 śmiertelną toaletę, zbrodniarka zawio
!MN~iM1MMlMMM!~H!!~6ta~a~ zła go do pobliskiego miasta do lekarza 

CZY znacie 7198 

nlmiranfe MaUlini? 
jesŁto najurodziwsza 
włoszka. która będZIe 
miała zaszczyt prze.d
stawić się Wam jutro 
w kinoteatrze 

Reduta w obrazie p. t. 
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celem zdobycia świadectwa. 
Lekarzowi oświadczyła, że chłopiec 

spadł ze schodów. Kupiwszy następnie 
trumnę i podchmieliwszy winem dla "po 
krzepienia sil" - jak mówiła - za wlo-

I 
zła z powrotem zwłoki do domu. 

Megera ta poddana badaniom śled
czym przyznała się do zbrodni. Opowia 
dC!la o jej ... zczegółach z takim cyniz
mem, że sędzia śledczy zawołał: 

- Wolałbym, aby się wcale nie przy
znawała. Ciarki mi c1todzą po plecach 
i jestem zupe:łnie chory. 

Taż zbrodniarka przed dwoma laty 
prosiła lekarza pielegnujacego jej pier
wszego męża. który padł ofiara wypad
ku, aby zrobił zastrzyknięcie: 

- Nie dlatego - mówiła - żeby go 
uleczyć, lecz żeby umarł ... 

Tym razem najpierw zwróciła sie do 
pracującego u niej robotnika. proponu
jąc mu za zabicie syna 100 franków. Po-

ka bawiła się całym rozmachem swego 
gorącego temperamentu, przystojny zaś 

Władek Tydelski (tak nazywał się ów 
buchalter) towarzyszył jej stale. Zapo
mniałem panu dodać, że małżedstwo Dau 
er byli bezdzietni, To' jest bardzo watny 
szczegół - niech pan go sobie zapamię
ta... Mt1e spędzali czas młodzi ludzie ... 
i czuli się zupełnie bezpiecznie. Ale UJź 
jest gruntem, na którym tadna tajemni
ca długo się nie utrzyma. Łodziallie 111-
bią wiedzieć, co robi ten z pierwszego 
piętra, a co ta z drugiego lub parteru. 

Ponieważ zbrodnia ta rozegrała się 
w kantonie szwajcarskim Vala!s. gdzie 
w roku 1883 przywrócoao hrę ~mierci, 
przeto zbrodnIarka będzIe przyklaanic 
ukarana. Postanówiono odkopać zwłok1 
jej pierwszego męża, celem zbadania je 
gO wnętrzności. 

Ta smutna I ociekająca krwią spra. 
wa, wywołuje w Szwajcarji wielkl~ za
interesowanie z powodu bezprzykładne 
go poprostu zdziczenia zbrodniarki. 

Zemsta na spadkobiercach 
W Ameryce zmarła niedawno stara 

panna, na której majątek, wynoszący 
200,000 dolarów, czyhali już oddawna 
jej krewni. 

Wiedząc o tern, panna w testamen • 
cle swym zarządziła, by całej tej Su..fUy 
użyto na - wspaniały grobowiel.~ dla 
niej samej. Nie myślę wcale. pisała v.' 
testamencie. sprawiać krewnym malm 
którzy się nigdy o mnie nfe tr()~łł 
przyjemności. 

Krewni oczywiście nie chcJełl dat 
za wygrane i wytoczyli pr~. s.c. te 
dnak uznał, iż testament je. .. t zuvelnk! w 
porządku. Będzie więc stara d2'i,,'C.1c:zJra 
miała jeden z najwspanialszycb napoD 
ków na świecie. 

powitałby podobną wiadomość mniej lub 
więcej radośnie, ale Dauer, usłysza~sry 
zwierzenia tonki, osłupiał poprostu z 
przerażenia. Jakto? DzieckO'? Skąd? 
Wszak przeszedł jeszcze,;pve wczesnej 
młodości pewną operację, po której le
karz oświadczył mu, ze na potomność 
nie ma czego już liczyć, ale żenić się 
może, gdyż nie przeszkodzi mu to ab
solutnie w spełnianiu intymnych obowia 
zków małżeńskich. 

Dauer widocznie nie zwi-erzył się t 

Powieś~ sensacyjno· kryminalna z życia ł6dzkiego. 

Zawłocki zaciągnął się dymem i po
ezął opowiadać: 

przed dwoma laty na jakiejś maskara
dzie. 

Nie utrzymała się tedy również "s~od 
ka tajemnica" Hanki Dauerowej i jej ado 
ratorem. Ludzie poczęli z jakimś dziwnym 
zadowoleniem wywlekać ich naiin~ym
niejsze sprawy na światło dzienne. M6-
wiono, plotkowano, dodawano drastycz
ne szczególiki i - odgłosy tych roz'n-::'w 

t ~ > wszystkiegO' swojej żonce, która 
zupełnie spokojnie doprowadziła fIit1t do 
ostatnich granic, rozuplUjąC słusznie, że 
w razie czegoś nie będzie rzeczą zbyt 
trudną przenieść rachunki Tydelslriego 
na racunki Dauera. - Mówię panu - historja z tysiąca 

i jednego kina ... Szlagier - iście amery
kański... Zna pan ~apewne Hankę Dau
erową? śliczna kobietka - szampańska. 
A Dauer - wie pan - starszy znacznie 
od niej, żonce więc nie może zbyt za
imponować. Nic tedy dziwnego, że pełna 
temperamentu i żądna rzeczywistej mi
łości małżonka myślała ciągle o jakimś 
królewiczu, któryby pełnił miłą acz bar 
dzo ryzykowną funkcję trzeciego boku 
w trójkącie małżeńskim. Królewicza ta
kiego nie trudno było pięknej pani zna
leźć. 

Mniejsza o to, że nie był to żaden 
I,królewicz" z bajki, lecz buchalter jed
nego z tutejszych banków - praktycz
~a ni~wiasta wybaczyła mu to z całego 
serca, albowiem chłopak jest niezwykle 
przystojny, dobrze ułożony, no i co dzi
.raj naj ważniejsza - pięknie tańczy. 

Zapoznali się, o ile wiem, jeszcze 

Spodobali się sobie wzaJemnie. Od
tąd można ich było widzieć zawsze ra
zem. Na maskaradach, ba!&ch, d:l.Ocin
gach, w restauracjach kawhrnir.ch i 0-

gródkch. Mąż - j::tk mąż Wierzył nie
złomnie swojej małżonce, nie wątpił ani 
na chwilę o je; wierności. .. Ze tam bawi
ła się często w towarzystwie młodych 
ludzi - tego pod uwagę nawet nie br?ł. 
Wszak tak bawią się w Łodzi wszystkie 
niemal mężatki. Mąż, pochłonięty całko
wicie swojemi interesami nie ma czasu 
na bawienie żony i przewaźIJie jest bar
dzo zadowolony, gdy wyręcza go W tern 
ktoś inny. Ma przynajmniej "spokojną 
głowę" - a to jest wszak id2ałem hi: 
dego łodzianina. Dlatego t~ż. proszę ra
na - W żadnym bodaj mieście nie ma 
tyle zdrad małżeńskich, co w ŁO'dzi. .. 

Zawłocki odsapnął, zapalił nowego 
papierosa i ciągnął dalej . 

- Otóż - proszę pana, - pani Ran-

poczęły dochodzić do męża. 

Ale wpadła biedaCZKa z kretesem. 

Czy zakończy się to wszystko rozw() 
dem, czy inacrej - tego nie wiem, bo 
historja ta jest jeszcze bardzo świeia. 
Nikt o niej jeszcze w Łodzi nie wie, ale 
sądzę, że niedługo zdoła się ona utrzy. 
mać w ukryciu ... Tak, tak ... 

Za włocki odetdJ:lął i uczuciem lliÓ, 
jakby się pozby1 {ak;e!pl ,,>{dklegl) cię-

Nie wierzył nadal, ale miał się już n:t 
baczności. Starał się delikatnie wpłynąć 
na to, by żona zerwała z dotychczsso
wem trybem życia, albo przynajmr/cj z 
Tydelskim. Przeprowadzał to wszys~i.
dyplomatycznie -wysłał żOnę do Z:l.ko
panego. Jednocześnie jednak otrzy'l'.· ł 

żaru. urlop zdrowotny pan buchalter i udał "l~ 
..-- Nieb~lwaJe. prawda?- p:>w!e" naturalnie również do zimoweg~ sal.cDt! 

dzbł do \X"iewi6ry. 
Polski. Był to w lutym tego roku Mąż Wic""ióra skit14ł l~kko głO<tva. '\ 
naturalnie o tern wszystkiem nle wie- , 
d . ł - By~~yro p:lnu rrd".ktl\t'C'wi P!'z~z' 

Z1a • , •• 'ł Z " {L. 

Byłoby wszystko w zupełnym pO!'7:l"d. cos ~powlc.cZ'~ał -:- ,ru ... : . a~;~.~~ -: 
ku, gdyby nie odwieczna mate:nJ.tyka ale Widzę, ~e pa'l l~~t dL': Ja~~, ru \lo 

natury. Fo nieja!dmś czasie po powr~cie humorze, WIęC odk~ę <!.., tn:1C~O r::;rt. 
z Zakopanego, uszczęśliwiona żonka ~ze Podał Wiewiórze dJC/lI i o"ts:?:cdl. 
pnęła na uszko mężowi, że zostanie mat- Wiewióra po jego odejściu pcg,.3,Ży\ 
ką. W każdym innym małżeństwie mąż się znowu w SwYch myślach... (d.c..n.)' 
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1 ... PłłZ!DGlEł.DA WAą8ZĄ W 
londyn 25-27 
NoW}· York 5.11. 
Pary! 24,37 

\Vyrok ośn1iokrotnej ltary śmierci nie wywołał na zbrodniarzu żadnego wratenia .. 2-ga PRZEDGIEI.DA WARSZAWSKJ 
DolaTY 5.31 

"Moje czyny mogą być zmazane jedynie przez krew". Gtr:LDA (jD.ł.~SI(A~ 
"...,., Um~, 14 lipca. I skarżony spoczywał obok swej żony f chciał się uwolnić za wszelkłł ceu90 Ten Zlotv 99 

I t , ć ł d Warszawa 99 13 Hpca.. o.ratnł dzieł. rozpra""~i. Po r podczas gdy ona usnęła pchnął Ją w stan pozwa a pową Plewa wpe ną o .. 
I '-' /. Id l l ść J d Oolal'v 5.17 ~ie<lzenie sądu wyzłta~~mj(~ na godzJrr~ I bok piersi ,o~ strony prawej nożem, rito pow z a no mera ną mor ercy. f'r7,("ltłl1.V na Warszawe 5.18 

w !)6t do . ....zjesiątej rano, Wc~..snym ran ry popn:~!lmo ukrył pod. poduszką. Okrótnej zbrodni dokonał on w nie.. • ___ .. __ .... __ ..... 
kicm ltst<J.w1ają się jut tłumy naprzeciw M.Imo licznych ran klótych oieszczęs wtj,tpilwym stanlć chorobliwego afektu 
ieiazuj'C".h krat or'..gradz2.mcych gmach na kobieta musiata wić się jeszcze w i stąd powinien być 8e.c1zony o zabój .. 
sądowy od uticy. KOka tysięcy ludzi drgawkach przeQ~miertnych i jęczała za stWQJ a nie za przemyślane morder-
chcą ujrzeć An~erstełna, jak okuty w pewne. stwo. 
tow::trz:vstw1e dozorców wiezlennych Wówczas zeskoczyl potwór z różka Po kr6tkiej replice prokuratora udzic~ 
pr:l-ejdrle przez podwórze do sali roz... chwycił topór i miażdżącem uderze- la przewodnic:ący oskarżonemu tak 
praw. niem ~łeklery w głowę dobił kon8jącą. :wanfl~o ostatnlogo słowa. 

Powfókł sfę wreszcle krokiem sen- T eścłowa wstala zamordowana do- Angerstcin: Powiem coś, ale d01'fe-
nym z g10wą wpuszczoną między ra- płero w kilka rodzin później, a miano- TO po wyroku: 
miona, t.e spojr~eniem trtkwionem w złe wicie aad ranem. gdy Już z~pełnic uhra PrzewodnIczący: Nie wiem jeszcze. 
mię, Poszedł PO wYrok.. na weszła w J,Bkieiś sprawie do sypialni CZy bcdę mógt zgodzić sio na to. 

Na ~ali tłok niebywały. Ława przy- córfd. Słatąca M.lnna nadbiegła s: porno O godzlnio 6-ef wieczof6m zar~ądza 
sięf6lych w czas aapełniona szczelnie. cą 'I7Olającej 'Pltunku teściowej i zginęła przewodniczący jednogod~inną 1'ueł'
Wprowadzają oskarżonego. Dz1staj po niemal bezpośrednio po zabiciu pani wę· O godz. 7-ej zapada wyrok: 
raz pierwszy ud początku procesu spoj Barht (ł$ściO"Wa). Za ośmiokrotne labólstwo osiem ra-
rwt bystro przenikliwie po zgromadza- Psychikę ~brodlliarza tak odmalował zy na śmierć. Pozbawienie wszystldcb 
nych wchodząc na salę. prokarator : ~ngerstein I dzisiaj P'3 praw obywatelskicb. 

Zanim usiadł. badaJ pOprostu wzro... komedie I przedtem cnił ją zawsze. 'Jest An.gerstein siedzi słuchając z nate~ 
Idem każdego czlowieka, który nasuuął on pozbawiony wszelkiego uczucia. żeniem, z.godną uwagt\. Po chwili namy 
się jego spojrzeniu, Jak gdyby chciał ?;a To zbrodniarz typowy 00 szPiku koś stu powstaje i oświadcza głosem pozba .. 
pamiętać sobie wszy~-tkich obec:n:Ych. ci. Krwawe czyny jego nie Cioczekały wionym wszelkiej ucz2ciowej nuty: 
Nag-Ie opuszcza go skupłenie. Zwraca sle się mgty zasłużonej. Nietylko krewni po "przyjmuje wyrok • 
do obrońcy ł wszczyna z afro Wtobli- mordowanych. ale każdy uczciwie my. Przewodniczący Rotb: Zwracam 0-

wą rozmowę. Cbwilaml lmIeJe się pół~ ~ący cUowlek w Niemczech domaga skarżonemu uwagę, że niema już teru 
I!ło'śno. się śmierci tego zbrodniarza". tadnego odwrotu, a więc tem samem 

ZabIera dos prokurator ł1offnuw.. ' Obrońca z urzę(lu 'dr. DU1mann stwter zrzeka sie oskar.tony wszelkicb dal
Odmalowuje całą inscenizację zbrOOnł. dza., te nikt ale był w stanie Cloclec roz szych środków prawnych. Z kolei zwra 
• 10konaną z oremeClyt:acJą Przez oskarto sądnej 'przyczyny tego oknrtnego, o- cam uwagę, że oskartony nIe mote U
nego. Analizując dokładnie JJlQtywy o- śrniokrotnego zabójstwa. 2a.den z poda- cZYĆ na ułaskawienie. ponieważ został 
lntttnych aczJ"llków AIlgersteina, ktÓre nych', *Ili też żaden z domniemanych ośmIokrotnie skazany na śmierć. 
zbrodniarz sam ~aał, Cłocho(1z1 oskar- motywów nie pozostaje w przybliżo- Angersłeln: (najspokojniej i najwy
zyciel pubłlczny (:lo wniosku, te nłe ~ nym :stosunku do wstrząsaJących czy- rdniej) Przyjmuję karę. Moje czyny 
~,lugują one na ~arę. nÓw zbrodniarza. mogą być zmazane Jedynie przez krew. 

Jest mania, że morderca Pozostała nie rozwiązana tragiczna Przewodniczący: (dyktując proku~ 
'tabił tone podczas snu. zagadka. W kaMym ra~ie wywolała lantowi). 

Sytuacje, w której ~pelnlone ~o b1sterla tony w duszy oskadouego - Godzina 7 minut 20. Oska-rżony u-
morderstwo odt :vana w ten sposÓb:.O- stan pozwala powątpiewać w pełną od- znał wyrok. Zamykam posiedzenie. 

Gwałciciel ~ morderca 
skazany na karę śmierci 

pope'nl. samQb6Jstwo \II c:zasl. 
prowadzenia go na eaafoł. 

SPflc:jall1& ,Jut!>. tele~rlfl~IM .. ~lI:pr~s~1ł". 
Berlin, 14 lipca. 

Dnia 25 kwietnia r. b. sian"ł prze" 
sądem karnym w Lubece nieJaki Kol,l
rad Tiedernao, który ~gwałdł 1 PeŁnia 
d~iewe~ynkę Lili Boss, . a nutępnie 
zamordoweł Ją w bestjalski ~osób. . 
Si\d skazał go w6weza$ na. karę 

imierei pue7t fO$trzelanie, W c~oraj () 
goddnie 3.",j nad ranem miał być Wyr 
konany wyr·ok śmierci. 

Gdy jednak otwor~l'lO dr~wi jegń 
celi wię~ieJlnei, aby wyprQwadzić go na 
5Z4fot, 

wyrwał si~ on r. rąk kabs. 
.. na$tępn~ pobiegł na.. kurytarz włęuen 
ny i rzucił się z wy~kości drugiego pię
tra na podwór~e więzienne, przyezem. 
poni6sł śmierć na mie;$cu. H. Z. 

Zeppelinem na biegun •. 
Amundsen I kapitan Eckener • 

Berlin. 14 lipca 
SPeelalna słułba teleiP'aticzna ~eXpre5Su". 

Tw6rca zeppelina Z. R. III, !;al>itart 
Eekener, prowadzi obecnie ożywione 
rokowania z Amundsenem w sprawIe 
wS1'ólnej WY1'rawy na biegun północny, . 

Obecnk rokowania przybratv fut 
charakter konkretny, tak że VI najbliż
szym czasie mają. być opracowane 
szczeg6{y nowei wyprawy do bieguna , 
na zeppelinie. fi. Z. 

Ierroniti nJ uypiane koleiowi1 Tajemnicze samobójstwo 
Policja warszawska dokonała wczoraj sensacyjnego 

aresztowania. 
lekarza kasy chorych w Warszawie ... 
Zmarły .ymulował wyjazd do ~rardowa. 

Z Warszawy donoszą: czywalo starannie ulożone na krześl~ 
tłak wynika ze ślei1ztwa, autorem a- W niezwykle tajemniczych warun- obok na nocnym stoliku cykał nakręco- . 

norumu jest prawdopodobnie pewien za kach zmarł wczoraj dr. Tadeusz Stę- ny zegarek a na dutym stole leżała tecz 
mo~ny obywatel warszawski, któremu powski, lekarz kasy chorych. ka z papięrami. 
B.urzvński bałamucił i szantażował żo- W ubiegły poniedziałek dr. Stępow- Straszna wiadomość zaskoczyła mlo 
nę. Zdą~ył już podobno wyłudzić 3000 ski ośw;adczyl żonie, że wyjeżdża na dziutką żonę lekarza, która zaledwie od 
złotych. dwa dni do Zyrardowa, lecz zamiast na pięciu mieSIęcy jest mężatką. Rozpacz 

Kobieta truła się z rozpaczy i odby- dworzec kolt:jowy, tlJał się do hotelu jej nie da się opisać, gdyż kochała i by-
wala kurację w "Omedze". "Kukowskiego" (Biclańska 24), gdzie la kochana. . 

Przeszłość aresztowanego przedsta- wynajął pokój na l .. em piętrze. Następ- S. 1'. Tadeusz Stępkowski Uczył 4() 
wia się dość malowniczo. Zwiedził Eu- nie zażądał papieru i atramentu, po- lat. Zdolny lekarz-okulista. dobry kole-
ropę ł Azję, sfużył jako oficer w armji czem zamlma.ł się na klucz. ga, cieszył się sympatja, kolegów i pOPU 
:!'~~~~a. a ostatnio był naczelnikiem Wczoraj w poludnie, numerowy larnością wśród pacjentów. Okoliczno-
Wlę':'.lel11a w Prużanach. . zwrócił uwagę na cisze, panującą w po- ści. towarzyszące zgonowi. są niezro-

Szczegóły trzymane są naraZIe w ta koju bkatora. Zastukał - nikt nie od- zumiale dla rodziny i najbliższego oto .. 
jemnicy. Sprawa zatacza coraz szersze powiedział. W zamku tkwił klucz od czenia. Być może teczka z papierami. 0-
kręgi. strony wewnętrznej. pieczętowana przez policję. kryję w so-

Numerowy zaalarmował kierownika bie rozwiązanie zagadki. 

Muraszko otrzymał akt oskarżenia. 
Rozprawa rozpocznie się w końcu sierpnia. 

hotelu, który skomunll(owal Się telefo. &lU gAW' i. 
nicznie z 12-ym kom!sarJatem i postał 
po ślusarza. Do wszystkich członków 

o godzinie 2·ej drzwi stanęły otwo- chóru Tow. "HAZOMIR~ .. 
rem. Na lóżku leżał trup lel;:arza. Wilno. 15 lipca 

OziS sędzia sąau okręgowego \v WiJ 
nie Po 'Jod1.ewic.'I w obecności sekreta
rza wreczył zabójcy Wiec2.Qrklewicza 
i Bagłtisldego, starszemu przodcwniko-

Akt w całej rozciągłości prawa za
rzuca zbrodnię, podpadającą pod para
graf Jwclcksll karnego, przewidujący ka 
rę za zbrodnię morderstwa. 

Zmarły był rozebrany i nie przykt'v~ DZiŚ O g. 9-ej' w. generalna 5prób~ 
ty koldrą. Prawą ręke miaŁ zgiętą w 
łokciu l podniesioną ku ustom. Beethoven~ 9~e. j Symfonji. 

Nie było znać w pokoju żadnego nie-
ładu. Przeciwnie. ubranie doktora r:):r ~Y.!:.~_ Ch6ru.~ 

----~---------------"Wf J6t.efowi Muraszce. w wiezienia w 
Łukiszkach. t..kl oskarżenia. 

Akt oskarienia zostal sporządzony 
przes urząd prokura torskf prz)' s<\d7.le 
apelacyjnym -w WJlnia. któremq podle
ga urząd płoknratorsk' i sąd w Nowo
gródk.t;. na kt6reg:o terenlo działania zo
staJo dokonane zabójstwo. 

Muraszko w myśl przepisów w cią
gu ty~odnia ma prawo powolać się na 
świadków odwodowych. Rozprawa roz 

pocznie się w wydziale karnym sądu 0- ~flfU~' W II 9 ta S f · krG~owego w NowogrÓdkU przypusz- " - ym ODJa 
czaInie w kOtku sierpnia r. b. Mu.raszkę 1-
oskarŻnĆ br:dzie prokurator sądu okrę- 1'1 
gowego w Warszawie Rndnicki. ---.......... ___ ---.. 

Narazie niewiadomo kto będzie bro- JUTRO l, c· BEETHOVENA . . ::: ia 
nil Muraszke. 
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Mecz Hakoah - Ł. K. S. Hakoah - Warszawa. 
zapowiada się świetnie. Skład reprezentacji stolicy został już ustalony. 

Oba kluby wystawiły swe najlepsze zespoly. Warszawa, 14 lipca 
W czwartek, dnia 16 b. m. na boisku 

w Agricoli, odbędzie się sensacyjne 
spotkanie pomiędzy łiakoahem (Wie
deń) a reprezentacją Warszawy. 

moc; Loth n, Szena]ch, Wko. LuKsem 
bur g II f Krygier - atak. 

Sklad drużyny łiakoah-u jest jui. 
wszystkim, którzy interesują się. tym 
sensacyjnym meczem znany. Będzie OD 
prawie najlepszy, na jaki mistrze Austrii 
w obecnym turnieju stać, a przede
wszystkiem będzIe on znacznie lepszy 
od tego, z jakim t-Iakoah grał podcza~ 
swego dwudniowego pobytu w Łod~1 
i... zwyciężał. Udział w drużynie Ha~ 
koah takich gwiazd, jak Nemo. najlepszy 
prawoskrzydłowy wogóle. jakiegu pił
ka nożna kiedykolwiek posiadała. oraz 
jego sąsiada, łiaeuslera na prawym 
łączniku daje gwarancję, że Iiak~ah za 
prezentuje się tym razem wspaniale .. 

Skład drUŻyny naszego mistrza me 
ulegnie prawdopodobnie żadnej zI?ia
nie gdyż udział Gabriela na prawej po 
mo~y o czem onegdaj pisaliśmy jest, 
jak się z kompetentnego źródła dowia 
dujemy wątpliwy. ..' 

Oracz ten posiada poza mehcznem! 
zaletami bardzo duży zasób wad. które 
go już wiele nieprz~j:mności ~osztow~ 
ty. w postaci upommen, nagan I dyskwa 

Hfikacji. Zdaje się więc, że i tym razem 
brak Gabriela w drużynie ŁKS. spowo
dowany jest jedną z licznych jego wad. 

Jak już wyżej zaznaczyliśmy. ŁKS. 
wystąpi w takim samym sldadzie jak 
w ostatniem spotkaniU z łiakoahem. Je 
dynie na prawej pomoey ujrzymy może 
najlepszego technika rezerwy ŁKS., Ga 
leckiego, który wprawdzie wraz " Ra
domskim w "rezerwie" figuruje, lecz 
nie jest wykluczone, że zagra. 

Drużyna naszego mistrza wskta· 
dzie: fiszer, Cyll, Kowalczyk, Jasiński 
Trzmiela, Kowalski albo Galecki, Dur
ka, Miller, Alaszewski, Janczyk ł Ci
checki jest wyśmienicie zgrana. a Jej 
przednia linja nie spoczywała nawet w 
ubiegłą niedzielę, grając wreprezenta·· 
cji Łodzi na G. ~Ją.sku, gdzie Janczyk 
był właśnie tym, który należycie bronił 
honoru Łodzi uzyskawszy 2 bramki. 

Słowem mecz dzisiejszy zapowiada 
się wspaniale i zgromadzi on nieza
wodni e tłumy publiczności. 

Skład reprezentacji stolicy na po
wyższe zawody zostal ustalony w na
stępujący sposób: Domański - bramka 
Bułanow II i Czajkowski - obrona; 
Putzman, Amirowicz i W 6jcik - po--

Ponieważ spotkanie pOWYZsze od
bywa się nazajutrz po ciężkiej jak nale
ży; przypuszczać przeprawie z Ł. K. S. 
staje się niezmiernie ciekawem, czy Ha
koah potrafi swą wysoką przewagę, Ja
ką wykazał w zeszłorocznym spotka
niu, bijąc Reprezentację VI stos. 5 :0. 

Życie sportowe Przemyśla zamarło. 
Jest to skutek ostatniej powodzi. 

Ostatnia pow6dź dala się najdotkli- cila nawet cały inwentarz footJ;)alowy t 
wiej we znaki sportowi przemyskiemu, lekkoatletyczny, przechowywany ~ 
jak już wspominaliśmy, boiska Hagibo- szatniach trybuny. 
ru, a przedewszystkiem. Polonji oraz Na ratunek PolonlI, leJ kresowej pla .. 
tamtejszego garnizony wojskowego u- c6wce, pospieszyć powinny wszystkie 
cierpiały ogromnie. lduby polskie, a przedewszystkiem 

Z boiska Polonji, nad którem praco- Związki piłki nożnej, przez rzucenie od
wali lata całe niezmordowanie sportow powiedniej inicjatywy i rozwinięcie na
cy przemyscy, nie pozostało nic prócz leżyłaj akcji, urządzenie zawod6w na 
pustego gruntu. Życie sportowe Prze- dochód poszkodowanego klubu i t. p. 

Program najbliższych zawodów Ł. K. S. myśla zamarło! tJest to zadaniem nie tylko Związkn 
Woda zawalila trybunę, zniszczyła lwowskiego, kt6ry już pewną akcję w 

rzy się z Turystami, zaś nazajutrz grać i obaliła parkan, zabierając z sobą masy tej sprawie wdrożył, ale także i polskie 
będzie z Ł. K. S-em. desek, uniosła nawet domek dozorcy, a go związku piłki nożnej od którego klub 

W dniu 29 i 30 sierpnia wyjeżdżają Ina boisku pozostawiła wyrwy i namuI"ZnajdUjąCY się w tak ciężkiej sytuacji 

Program najbliższych imprez sp~rto 
\\Tych łódzkiego kl.ub.~ spor!ow~go Jest 
następujący: w naJbhzszą nIedZielę spo 
tyka się mistrz Łodzi ~ W. A. C. (Wie
deń), kt6ry w przeddzień spotyka się z 
Turystami. 

W następną niedzielę t. j. w dniu 2 
Sierpnia goszczą czerwoni u siebie To
ruński Klub Sportowy. Na 22 i 23 sier
pnia spro adza Ł. K. S. - fl~ridsd?rf 
(Wiedeń), który pierwszego dma zmle-

Czy Pogoń przyjedzie 
do Łodzi? 

Mistrz Polski żąda 6 .000 złotych 
za dwa występy. 

W dniu 7 i 8 sierpnia miała'gościć w 
r..od~.i po rąz pierwszy od 4 lat :llJistrz;ą~v 
ska -drużyna Polski - Pogoń. Ponieważ 
jednak mistrz Polski zażądał za dwa 
występy 6 tysięcy złotych, przeto wąt
pić należy. czy Ł. K. S., który z Pogo
nią pertraktuje, będzie chciał się anga
żować na tak poważną sumę. Warto za 
znaczyć, że niejedna pierw~orzędna 
zawodowa drużyna zagraniczna, ceni 
się o wiele taniej. 

Union W Krakowie. 
w piątek dnia ,7 b. m. wyjeżdża do 

Krakowa drużyna Unionu. gdzie w so
botę rozegra zawody z tamtejszą Jtt
trzenką. W zespole łodzian po raz pier
wszy wystąpi na pozycji środkowego 
pomocnika , Petzold - gracz przemys
kiej Polonii. 

Drużyna Unionu pozostaje w Krako
wie przez niedzielę, gdzie będzie obec
ną na meczu Węgry-Polska. 

Slovan ~Wiedeń) -Legja 
8:0 (6:0). 

Warszawa, 14 lipca 
Po wczorajszym nikłym zwycię

stwie (1 :0) nad Legją, przystępuje Slo
van dziSiaj do rewanżowego spotkania 
w pełnym składzie. 

GQście wiedeńscy pokazali grę sto
jącą na bardzo wysokim poziomie pod 
względem techniki i rutyny. Intensy-' 
wnej pracy ataku wiedeńczyk6w. prze
ciwstawili miejscowi grę ambitną, lecz 
będąc w gorszej niż dnia poprzedniego 
formie nie zdołali się uchronić od wvso
kocyfrowe.i porażki. Bramki uzvskali: 
Hannel 3. Stefan 3, Starżycky i Zenisek 
po 1. W Slovanie wyróżnił się atak i o
brona. Sędziował p. Krukowski. 

czerwoni do Lwowa by rozegrać zawo- czyniąc je niezdolnem do użytku. ma słuszną podstawę domagać się P(} 
dy rewanżowe z tamtejszą Hasmoneą. Na dobitek wszystkiego Polonja slra tnocy. 

.M@~.""I"""""""""""""Beaa~-= ..... 

• 

W Spa odbyły się nledawnn wielkie wy~cigi samoc~odowe. Dwaj zwycięzcy wy§clg6W1 
Antoni Ascar~ (u g6ry) i Józef Campari. 
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Dziś wspaniała premjera r 

WIeczór 

potężnych 

wrażeń! 

film, który prześciga 
# -' nawet najbardziej 
~. 

wyrafinowane wy-
obraźnie! 

Trzeba widzieć, aby· uwierzyć! 

w~~. :"~c~!. -:::k:' d~m~k.~a~!!:.~!J 
muje wszelkie obstalunJ,j z najlepl\zych materjałów. 

"EKOrtOMJA" Górny Rynek 5J6. 
Właśe.: Ch. Sx. Chr:l!ano.wlcz. 

Dziś wspaniała premjera! 

Poraz pierwszy w Łodzi! 
Kto nas ogląda pozbywa elą smutku r 

PAT i PATACHON 
".jofyshiCJhliejsl obecnie komie, Ul .UI,m 

niJjnowszy..... skeczu p. t.. 

NCERECZK 
Tani c W 4'!tym akcie należy do najpl~k", 

nieJszeJ kreacji sztuki baleto"" J~ 

T;tncę"ka zosłała nagrod~on. złot,m 
medalem. 

Posiadacze ROW9r6w! 
Wll&ze stare oi? modne ran'IY 
zamienia się na I)ajnow~:z.e pOd.~ 
ług francuskiego wzoru. przyjlflu
je wszelkie reperacje i złam'lnjil 

Qłówna 36, 1.,. Tater, 

ecznica 
L;ekarlta.denlY5h, • Fl~q$S 

145 Piotrkowska 145 
PlOmbowanie ł WDfQWlpnle (e n Ó W 

PUTft HISKA -. paOŁUn rAKU. 

Wypoi1czaJnia ksi4iek 
.. Lektur.

Piotrkowska 79. teL ~33 po1e~a 
estatllłe ao .... d w 'e;r;,kacb: 
polekim. franeu.kłm l niemieckim 

~oń[lo[by ie~wa~De 
i iue, suIlal. uu..d ..... l " po 
przyjmuJe dCł reperaqi. lIt"r·~YJn:IUJe: 

~ 6..0 sierp.... 76. Ul plttro 
r"nle. bo VI PfYW.tnern mieszko 

Dr. l,I1ed. Dr. med. 

L Pry~OI!ki Rł~ 
lanlbar~ 

wadzl<8 10 
Tel. ~ 

Ghoroby skóntę 
i WłAltrycZI'le. 

!I-I~ 

PrSYlta1l" Cld g ł : 
'od 6-8 

ula o~1l /Id ..... 

Dl'. lUll[l,~ 
ta~unow~~i 


